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ZAGRODA SOBKOWA 


Melodramat w 5 aktach Edw. Błotnickiego. 


0 Sejm jednoizbowy. 


Osłatniemi ozasy opinja publiczna 
W Polsce została poruszona rozprawą 
Komisji konstytucyjnej na temat ustroju 
Naszego Sejmu: czy ma ea byó jedno 
tzy dwuizbowy. Kwestją sporną jest tu 
H tak zw. Senatu, czyli izby wyż- 
zej. . 

Rozprawa w Komisji konstytucyj- 
a była tylko Ea do tej l. 
àe) bitwy, jaka niewątpliwie się wywią- 
łą przy omawianiu tego punktu Konsty- 
tucji na plenum sejmowem.  Wskazaną 
itat więc Zo WS3Z0C 


domienie sobio istoty tego zagadnienia 
przez najszersze warstwy naszego apo- 
czeństwa. 

Tak zwana Izba za w świetle 
historji przedstawia się jako przeżytek 
asów minionych, kiedy to różnice spo- 

e były tak wielkie, że” posłowie 

łóżnych stanów nie mogli sasiadać w 
jednej izble. 
s to w parlamentach były po 8 
zby: w Anglji — izba lordów, ducho- 
Wieństwa i gmin (drobnej szlachty i 
Mieszczan); we Francji — szlachty, du- 
Głowieństwa i mieszczan. 

Z biegiem czasu w miarę krzewie- 
Dia siq zasad wolności i równości, 


w 
Riarę uga ow ANIA w  społeczeń- 
stwach idei demokratycznej znikała po- 


dj ba odrębnych ciał reprezentacyjnych 
à poszczególnych stanów, ozy klas 
ocznych. 
Sejm ma być najwyższą władzą w 
Państwie, on ma być źródłem prawa, on 
a rozstrzygać w najważniejszych spra- 
Wach bytu narodowego. 
Bo; Ten szeroki zakres praw _ piastuje 
„©)m, jako zgromadzenie przedstawicieli 
narodu całego. 
Godność przedstawiciela narodu da- 


uj 51 wyborów. Z tego punktu widze- 
kt niema miejsca w Sejmie dla tych, 
Fi rzyby sią tam chcieli dostać z przy- 
ec pochodzenia lub zamożności. W 

mio niema miejsca dla żadnych wi- 
w istów —ozy też jakich innych miano- 
Atców, 

A tembardziej nie może być mowy 
j„tWorzeniu odrębnej „wytszej* kontro- 
aco izby, któraby była strażniczką 
teresów klas posiadających, hamulcem 


atura] TE poli. 
Yozn nego rozwoju społecznego i poli 


i 0, zmi J ZNAC? : n 
Golenia l erzającogo w kieruuku wy 


udu pracującego 


miar rzeczą uświa- ' 


dy andat poselski, który sią uzyskuje ' 


I byłoby rzeczą rost émiesan 
gdyby w Polsce maszt „izba Sii: 
— w tem momencie, kiedy w Zachod- 
niej Europie jest ta instytucja już zu- 
pełnym przeżytkiem, który niedaleka 
przyszłość zmiecie z widowni dziąjówi 

Z chwilą wznoszenia zrębów pań- 
stwowości nie wolno nam budować in- 
stytucji, z któremi musielibyśmy następ- 
nie podejmować walkę. 

Od „izby wyższej” — jako symbo- 
lu nierówności i przywileju, należy od- 
różnić pochodzącą tylko z wyborów in- 
stancję nad Sejmem t. zw. Straż w, 
wybraną z pośród członków Sejmu. Jej 
zadaniem będzie powtórne: rozpatrywa- 
nie powa onych przez Sejm wniosków. 

niose owiem  przyjęt cz 
posłów po walkach parostwie é Titio: 
sferze z etn olemicznego 
może posiadać błędy w sałożenim i for- 
mie, może być w niezgodzie i istnieją- 
cemi zasadniczemi ustawami, które prze- 
cież można zmieniać tylko w  określo- 
nych Konstytucji terminach. Ponieważ 
nawet w najbardziej wyrobionych par- 
lamentach (np. angielskim) nie wszyscy 
poslowie są przygotowani do działalno- 
ci prawodawczej — przeto parlament 
(Sejm) może do Straży praw powołań 
jednostki fachowe z pośród prawników- 
uczonych. 

Wtedy to zgodnie a duchem czasu, 
bez konieczności uciekania się do tru- 
piarni dziejowej — powstanie przy Sej- 
mie izba kontrolująca zgodność uchwa- 
lanych wniosków z istniejącemi prawami 
i z żywotnemi interesami narodu. 

Na stanowisku jednoizbowości stoi 
dziś w Polsce cała opinja szczerze de- 
mokratyczna, która przyszły rozwój wiel- 
kopaństwowy naszej ojczyzny widzi w 
wyzwoleniu politycznem i ekonomicz- 
nem warstw wyzyskiwanych i dotąd u- 
pośledzonych. 

Argumenty zaś o nieprzygotowaniu 
naszego ludu do rozstrzygania Spraw 
politycznych narodu są o tyle słabe, że 
udział RAL w Życiu politycznem jest 
niezwykie pouczający i wychowawczy w 
dodatniem znaczeniu. 

Za tego zaś rodzaju argumeotami, 
czai sie chęć pewnych grup  prawico- 
wych narzucenia Polsce ustroju jeżeli 
niezupełnie reakcyjnego, to przynajmnie 
bardzo umiarkowanego, z którego byliby 
zadowoleni obszarnicy i kapitaliści, a- 


Podczas antraktu przygrywa orkiestra, — Szczegóły w programach. 


le który z duchem demokratycznym 
PARY wspólnego 00 1 Narodowa 
Demokracja. 


__„W' Połsca .powinien wigs być Sejm 
Jefnoizbowy ża Sata prawi ze ra 


> 
- 


i w; 
Bezczelność obszamików 
Olelkopolskich. 


Obszarnicy w zachodniej części na- 
szago kraju, (poznańskie) dali blisko 30 
tyfięcom robotników rolnym odprawę, 

li t. zw. terminatkę. Od 1 kwietnia 
r.b. 30 tysięcy robotników z rodzinami 
ma się znależć bez dachu i chlebafil 

Jast to coś tak potwornego, że 
się nawet nie chce wierzyć, aby w dzisiej- 
szych czasach ogólnego fermentu, w 
czasach odradzającej się naszej wolno- 
ści coś podobnego wymyślili obszarnicy, 
co już wproet zzkrawa z.ich strony na 
zbrodnię, prowokację i anarchję. 

W sprawia tej poseł łódzki kol. 
Ludwik Waszkiewicz wniósł do Sejmu 
następujący nagły wniosek: 

„Wniosek nagły” posła Waszkiewi- 
cza i kol. z N. Z, R. w sprawie maso- 
wego rugowania robotników rolnych w b. 
dzielnicy pruskiej. Uzasadnienie. Na 
dzień pierwszego stycznia r. b. wypo” 
wiedzieli liczni właściciele ziamscy w b. 
dzielnicy pruskiej 28030-0m robotników 
rolnych pracę. Bezprzykładne to w 
dziejach odrodzonego państwa polskie- 
go postępowanie pracodawców wžglę- 

em robotników nie zostało spowo 

wane przyczynami natury gospodarczej, 
loce ma głównie na calu zdławienie i 
zniszczenie organizacji robotników rol- 
nych Polskiego Zjednoczego Zawodowe» 
go. Masowe rugi wywołały najwyższe 
oburzemie i rozgoryczenie wśród wszy” 
ślkich zorganizowanych robotników pol- 
skich. 

Niesłychane te rugi są nietylko za- 
machem na ruch zawodowy robotniczy, 
aia godzą w spokój i ład społeczny, wy- 
wołując I zaogniając zatarg, który może 
narazić wątły organizm państwowy, na 
nieobliczalne wsśrząśnienia i ogromne 
atraty gospodarcze w dziedzinie tak 
ważnej dla aprowizacji państwa, jak 


' Wydalenie dziesiątków tysięcy ro- 
botników z pracy, rzucanie ich na pæ- 
stwę nędzy i głodu budzi zrozumiałą 
nieuiność do czynników państwowych, 


, predutcja rolna. 


= 


Pismo poświęconę sprawie robotników i inteligencji pracującej, 


tekstom mk. 2.50, w 
mk, 


Ogłczmała drobne 15 fom. za wyres stjmałej mk. 
Ogłoszenia nadesłana po g. 6 wiacz. 50 prosent - drożej. 


Rok I. 


Konto czekowe P. K. 0. 60143 


CERA SGŁOSZEŃ: 


takście mk, 300, pe tekisto 
2.00, mekrologi mk. 1.50, zwyczajne ©%0) fsa 
za wiersz petitowy jednołamowy. N 
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Sobota 28 b. m. o godz. 4 po poł. 


„Safanduty“ Ai, | 


Komedja w 4 aktach W. Sardoa. 
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Teatr Robotniczy 
„Polska Sztuka” 
Cegielniana 63. 


które nie potrafily dotąd przyłóć ze sku- 


teczną pomocą wydalanym bezprawnie 
pracownikom, nie mówiąc już o fatal-* 
nym wrafaniu, jakie rugi te wywołują 
wśród ludności terenów płeblscytowych. 
oraz wśród Polaków na obczyźnie — w 
Niemczech, pragnących powrócić do wol 
nej O'czyzny. > 
Wobec. powyżązego podpisani wno- 


Wysoki Sejm raczy uchwalić: 
Wzywa się Rząd, aby 
1) ujął w swe ręce załatwtenie za- 
targu rolnego w b, dzielnicy pruskiej, a 
w szczególności ł 
2) poddał rewizji sprawą masowe” 
go uwalniania robotników, i, ; 
zapewnił wydalonym powrót 
do dawnej pracy lub dostarczył im zie” 
mi oraz środków do założenia włsanydh 
gospodarstw. 


Migawki, 
idejowiec. 


Jut jako chłopiec piętnastoletnł w 
gimnazjum rosyjskiem należał do taj 


«nego kółka młodzieży  patrjotycznej, 


które w sekrecie przed szpiegqowskiem 
okiem władzy szkolnej i przed tchóra« 
liwą ostrożnością rodziców, zbierało sią 
co tydzień u jednego z kolegów, by tam 
wzajemnie sobie 'ślubować wolnej, nie- 
podległej ojczyźnie życie. poświęcić. 

Wskutek strajku -szkolnego wyda- 
lony z gimnazjum, w pocie czoła i 
udręce szarzyzny codziennej zdobył 
maturę I rozpoczął studja uniwersyteckie 

tym czasie, „zamieszany“, jak 
mówili „atateczni* obywatele, w jakieś 
niepotrzebne „nielegałne rzeczy”, która 
(o! zgrozo!) miały na celu rozwalenie 
państwa rosyjskiego i godziły w osobę 
nietykalnego Monarchy Rosyjskiego, 
który przecież był pomazańcem Bożym, 
dostał się do katorgi na Syberii. 

Udało mu się zbiedz stamtąd. Lat 
kilka „zagranicą”, w b. Galicii, kończył 
studjauniwersyteckie, poświęcając jedno- 
cześnie lwią część swego czasu pracy 
oświatowej wśród ludu wiejskiego i ro- 
botników. Brał udział również w orga- 
nizącjach strzeleckich, które przygoto” 
wywały podstawy i kadry przyszłej armji 
polakiej powstańczej, mającej wystąpić 
do boju o Niepodległość. 

Wybuchłe wojna europejska, Twórca 
i idejowy przywódca ruchu powstań 
czego Józeś Pilsudski dał hasło do 


walki z najnoteżniejsrym wówczas prze” 
ciwnikiem Polski — Rosją. 

W szeregu Innych pod wodzą Pił- 
su 's*iego poszedł i on. Brat udział w 
wycieczkach, szturmach 1 wszystkich 
botaters:ich epizodach epopel Legje- 
rów. Trzykrotnie ciężko ranny, po t. 
zw. „przysiędze” doetał się do obozu 
jeńców w Szczypiornie. 

 Przysyła wreszcie godzłna Wyzwo” 
lenia. Padły okowy pruskie 1 powstała 
do orlego lotu Polaka wolna i potężna. 
Jiko prawnik, postanowił poświęcić się 
w dalszym ciągu służbie dla dobra 
Polski, wziąć czynny udzial w budowie 
państwa polskiego. 

Jako urzędnik państwowy pracuje 
dzisiaj na nędancj, licho opłacanej po- 
sadzie, znosi szykany | prześladowania 
ze strony swoich przęłożonych. 

a ` 
e 


Jogo ssef obecny w Czaste wojny 
był urzędnikiem na służbie pruskiej. 
Przed wojną miał opinię sprzedawczyka, 
jako typowy blurokrata rosyjski, który 
fwatydził się mówić po polsku, chodził 
w niedziele i „dni tabielne* do cerkwi, 
żył tylko z Moskalami. 


Dziś został powołany na wybitna i 


odpowiedzialne stanowieko, jako „wy- 


„PR A CLA" — 2% utega 1920. 
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Przychodzi razu pewnego nasz 
„niłszy* urzednik do swojego szęfa I 
prosi o podwyżzę. Ma żonę I dziec. 
Pasek hula, drożyzna wściekła, wyżyć 
niepodobne, ; 

Jako wykwalifikowany prawnik 
prosi o danie mu wyższego stanowiska. 

Pan szef, który swego czasu u- 
kończył 4 klns. „goaudarstwiennulu u- 
Czitielsku!u seminarju“ zmarszczył brwi 
groźnie | wycedził przez zby: 

— Ponis! Najpierw 'trzeba coś u- 
mieć, ażeby żądać wyższego stanowistal 

A gdy ten urzędnik prosi, ażeby 
pan szef raczył wejrzeć w jego poło” 
żenie, zwrócić uwaga na jego trudne 
warunki materjałne, usłyszał odpowiedź: 

— Panie 'łaakawy | Urzędnik po- 
winien być  przedewszyatkiem ide- 
jowłiec, myśleć o służbie, nie o pie- 
niądzach i podwyżkach ! 

a 
a 

Oło obraz dzisiejszych stosunków 
w świecie urzędniczym naszego państwa. 

U dołu fsgjon ludai zasłużonych, 
którzy życie swe w zaraniu młodości 
Polece poświęcili, a dziś muszą ślą u- 
zalażnić od legionu byłych biurokratów 
rosyjskich | austrjackich, dla których 
karjera była religją, a przykazaniem 
służba każdemu, kto w danej chwili był 


SET rutynowany i sumienny* u mocnystnógl im. zaj ich pitiu fai 
j płacić I 
e W Stlen. 
[EBC C"H] 


Truciciele ludności. 


Na grządce aprowizacyjnej naszego 
miasta wyrósł nowy kwiatecze 

Do redakcji naszej przyniesiono ka- 
wałek jakiegoś minerału, który z wyglą- 
du przypomina węgiel kamienny, czy 
też czarny marmur. 


Bliższe studja przekonały, że ten 
czarny twardy kamień, to ma być sól, 


Z Rady Miejskiej. 


Wczorajsze posiedzenie Rady Miej- 
skiej rozpoczęto z półgodzinnem  opó- 
źnieniem. ; 

Przewodniczyła (przy dość rzadkiej 
minie) r. Koziolkiewiczówna (P. P. S) Do 
stola prezydjalnego wpłynął dalszy ciąg 
skarg i wymyślań socjalistycznych stron- 
niciw żydowskich na: polskość miasta, 
szkolnictwo polskie itp. 

Z prostotą podstarzałej pasterki wy- 
wody te popierała r. Zyngerowa (P. S.) 
zarzucając jednocześnie P. P. S. zdradę 
programową i aupełne zdziczenie, mów- 
czyni wywodziła w dalszym ciągu swego 
przemówienia, że P. P. S. poza zajadłem 
zwalczaniem N. Z. R. mie jest zdolna nic 
mądrego uczynićl 

Z kolełg przemawiała radna Maciń- 
ska (N. Z. R.,—która za swą sąsiadką Z 
Rady, toczyła bój udatay. 

Po przemówieaia r. Macińskiej, za- 
brała głos r. przewodnicząca, ażeby O= 
świadczyć licznie sebranym radnym, ż6 
dla prawomocności uchwał brak na sali... 
jednej p. radnej... Po  5-ciominutowem 
wyczek:'waniu z uczuciem niesłychanej 
ulgi, rozwiązała 20-tomiaatews į posie- 
dzenie. 


Sprawy robotnicze: 


Sekoja pracowników biurowych 
przy Polsk. Zw. Zaw. „Praca. 


Przy Polak. Zw. Zaw. Rebot. Przem. 
Włók. „Praca” została utworzona sskcja 
pracowników biurowych, pracujących w 
przemyśle włókienniczym. 

Zarząd sekcji wzywa wszystkich 
pracowników do anęzosrca się na 
członków sekcji. Słedziba sekcji mieści 
się w biurze Związku „Praca” ulica 
Główna 31. 


W sprawia akcji drożyźnianej, 


« W poniedziałek 1 marca odbędzie 
sią w lokalu Polsk. Zw. Zaw. (Główna 31) 
zebranie delegatów z fabryk wełnianych 
i bawełnianych w sprawie akcji drożyt- 
nianej. 

f 

dmowa sindolaray., | 

W dniu 26 lutego w biurze Inspeke 

tora pracy 3 okręgu, zosłała zawarta u- 
mowa w sprawie cennika płacy pomię- 
dzy właścicielami zakłzsów Stnóniarskich, 
a delegatami robotników studniarskich— 
„złonków Pol. Zw. Zawodowego Robotni- 


czy sól? 


dostarogona yrzea Komitet rozdziału 
chleba”i makt w Chojnach 

Nie wątphmy, że nasze władze po- 
Kcyjne zajmą sią pieczołowicie sławet- 
nym komitetem, który -zmusza biedną 


ludność, ażeby za ciężko zapracowany 


grosz truła sią akamieniałam - błotom, 
mającem zastąpić sól. 

imi 
ków przemysiu żelaznego, wspólnie z 


rzedsiawiciełem Związku ob, Franciszkiem 
ąbrowskim. 

Umowa określa dla starszych robot- 
ników studaiarszich mk, 4,50, a zwyczaj- 
nych 3,25 na godzinę. Pozatem zaakcep- 
towano jako punkty dodatkowe: .a) Poza 
obrębem 14 komisarjatów policyjnych miej- 
skich wynagrodzenie podnosi się o 25%, 
b) na prowincji również o 25% drożej ze 
zwrotem kosztów przejazdu, Oraz mięsz- 
kanie. Umowa powyższa obowiązuje obie 
strony do 28 kwietnia r. b. 


Howo żądaszła pradowników 
sapitalnych, 


(k) Związek pracowników  szpital- 
nych wystawił szereg nowych żądań. Ma- 
gistrat w osobie prezydenta Rżewskiego 
oraz przedstawicieli wydziału zdrowotności 
pertraktowali przez kilkanaście godzin a 
przedstawicielami pracownikó w szpitalnych, 
Pertraktacje doprowadziiy do porozumie» 
nia, Sprzeciwu ze strony pracowników nie 
było.  Upoważniono wydział zdrowotności 
do skonkretyzowania przyjętych warunków 
umowy. Tymczasem delegaci pp. Maj- 
chraak i Gajda nie zjawiil się do podpisa- 
nia umowy. Należy napiętnować leg) ro- 
dzaju postępowanie, które uniemożliwia 
pertraktowanie a delegatami i obniża po- 
wagę Zwiqzków Zawodowych, 


Wiadomości Diotto. 


Kalendarzyk. 


Dzis ` Aleksandra 


Jatro Leandra 
Wsehód słońica. 6 m. 56 


Zachód £ 5 m. 31 
i Wschód księżyca 10 m. 31 
Piażek Zachód z 1 m. 58 


Wspóminki historyczne. 

27. H. 1861. Moskal Zabołocki ka- 
że strzelać wojsku do manifestacji. Gi- 
nie 6 osób. Lud zabrawszy ciała- pole- 
głych, w grożźnem milczeniu zaniósł je 
ao Hotelu Europejskiego i tam je złożył. 
Pogrzeb ich był potężną manifestacją 
narodową. 


2 tycia organizacji M Z. R. 


Dzielnica Zielona. 
| Wczoraj w klubie N, Z. R.' przy ul. 
Piotrkowskiej nr. 91, odbyło się zebranie 


Dzielnicy Zielonej, na którem dokonano 
wyboru 20 pełnomocników na niedzielne 
walne zebranie N. Z. R. 


12 Zwiqzków | Stowarzyszeń. 


Że Zgromadzenia czeladzi 
ślusarskich; 


+ (r) Dnia 29 lutego b. r. o 3 po poł. 
w lokalu Resursy Rzemieśniczej (Kiliń- 
skiego 117) odbędzie się roczna ze» 
bad Zgromadzenia Czeladzi Slusar- 
akich. 


Ze związka strażaków. 


(r) Polski Związek Zawodowy Stra- 
żaków I Kominiarzy zawiadamia, że w 
niedzielę dn. 29 b. m. o godz. 10 rano 
odbędzie się ogólne zabranie. ' 

O liczne przybycie „członków prosi 
Zarząd. 


Teatr, muzyka I szłaka., ` 


Premjera w Temtrze Polskim. 
Występ Ludwika Solskiego, 


Dziś Teatr Polski daje poraz pier- 
wszy ciekawą sztukę najwybitniejszego 
dramaturga skandynawskiego Bjorneona 


„Ponad " w przekładzie J. Kaspro- 
wicza. 
Rzecz ta, powszechnie uznana Za 


najlepszy utwór anakomitego pisarza, o- 
parta na temacie społecznym walki eko- 
nomiczno-socjalnej, budzi wśród widaów 
wielkie zainteresowanie. 

* Nadzwyczaj efektowna soana V-go 
obrazu wysadzenia w powietrze pałacu 
fabrykanta w deskonałej imscenizacji p. 
L. Solskiego, wywiera na widzach wsiszą- 
sające wrażenie. 

W sztuce wystąpi gościnnie zamako- 
mity artysta p. L. Solski, w  otoczenin 
całego zespołu artystycznego. 

Jutro po peł. o g: 4 ukaże się pot- 
na humoru komedja W. Sardou |„Salan- 
duły”. 
W niedzielą po poł. po cenach zni- 
żonych „Wielki Fryderyk" s p. Sołskim 
w roli tytułowej. 


Przedatnwiesie dla najszarszych mas 


Staraniem Kom's|i Kultura|no-Oświa- 
towej, przy Magistracie m. bodzi odbę- 
dzie się w dn, 28 b. m. o godz. 7 wieez, 

rzedstawienie ludowe w Teatrze Polskim, 

ziełna 18. Dang będzie sztuka Gorklja 
p. t. „Mieszczamie” ze współndziałem Lud- 
wika Solskiego. Bilety w cenia! od 1 
mk. do 6 są do nabycia w Wydziale Szkol- 
mictwa, Piramowicza 3, I piętro w godz. 
od 12—3 pp. tylko dla szerokich warstw 
pracującej ludności. 


Z miasta. 


U uprawie pronanył ch za frost 


(Pat) Centralny zarząd poczt polo- 
wych stwierdza, że większa część prze” 
ayle pocztowych a kraju do armji w 
polu nie zawiera w adresie wcale przy- 
działu wojskowego adresata, lub Nr. 
należnej poczty polowej. 

Zwraca sią tedy uwagę publiczno- 
ści, by wa własnym interesie w airasach 
przesyłek pocztowych dla żołnierzy w 
polu umieseczała: 1) Imię I nazwisko 
adresata; 2) przydział wojskowy tegoż; 
3) Nr. poczty polowej naprzykład Woj- 
ciech Dzikowski, podporucznik wojsk 
polskich 21 pułku piechoty trzeci batal- 
jon, poczta polowa 30. Na odwrotnej 
stronie listy podawać należy adres na- 
dawcy. 


(] 
Eoejvetracja oficorów=lawziidów armji 
eaberoesyoh, 


(w) Zgodnie z rozkazem ministerjum 
dla spraw wojskowych, tutejsza Sekcja 
opieki nsd inwalidami i weteranami wo- 
jennymi | przystąpiła do rejestracji ofice- 
rów-inwalidów, którzy służyli w byłych 
armjach zaborczych, dla przyznania im 
rent. Olicerowie-inwalidzi, chcący być 
zarejestrowanymi, winni przedstawić: świa- 
dectwa przynależności państwowej, uwie- 
rzytelniony odpis służby lub dekretu $no- 
minacyjnego,* względnie książki wojsko- 
wej i wypełniony kwestjonarjusz, stwier- 
dzający m ejsce zamieszkania inwalidy, 

W braku dowodów szarży olicerskiej, 
inwalida stawia dwóch świadków, oficz- 
rów sztabowych z armji polskiej, którzy 
rejentalnie stwierdzają, że dany oficer, słu- 
żył czynnie w armji rosyjskiej lub au- 
strjackiej i że wskutek służby wojskowej 
czy teś wskutek działań wojennych stra: 


cił pewną zdolność do wykonywania nra- 


cy zawodowej. 


„ nis wiecu kol. Papiswski odczytał rez% 


M7574 


Pad maską opr ad eh | 
f 


(x) Wczoraj wieczorem Związki zawó” 
dowe z ulicy Pustej 13 zw.łały w Salli 
Koncertowej wiec, w sprawie kas chorych, | 


który przerodził się zaraz w wiec agitae|| 


cyjny komunistów, Wprawdzie przemawiali 
w przedmiocie kas chorych działacze związe 
ków z Pustej, ale wkrótce zabrali głos kc* 
muniści, którzy we właściwy sobie sposób 
demagoyiczno-agitacyjny rozpoczęli ataki: 
na rząd, N. Z. R. 
munistów w niesłychanie ostry sposób naej 
padł na pepeesów, zarzucając im zdradę 
wobec klasy robotniczej. Na replikę pepe: 
sowców audytorjum, w przeważnej liczDić 
rekrutujące się z obałamuconych robotnie 
ków i żydów — nie pozwoliło, 
omas] nie doszło do bójki. Przy wrzawić 
zgromadzenie zamknięto, 

Po wiecu komusiści zorganłrowoll; 
„pochód”, w którym wzięło udział około 
500 ladzi. „Pochód“ ruszył przy Śpiewić 


* „czerwonego” Dzielną ku Piot:kowskiej, 


W czasie „pochodu“ wznoszono 0* 
krzyki bolszewickie, przyczem prowokato” 
rzy usiłowali wywołać ekscesy. 

Około nr. 83 przy. ul. Piotrkowskiej 
komuniści zatrzymali się, przyczem jedeń 
s nich wygłosił niemądre przemówienie, 
poczem całe zbiegowisko rozpędził wach? 
mistrz śandarmarji, 


NRaapscaącia czysnaści Mieczkaniowec 
ge Urzędu razjamozego. 

(k) Pierwszy Mieszkaniowy Urząd 
Rozjemczy . powstal w Łodzi i rezpocz 
enorgiczaą działalność. Na osiatniem pe 
siedzeniu Urzędu Rozjemczego zostało sk 
zanych 13 właścicieli domów, za niewf* 
konanie zieceń Inspekcji Mieszkaniowej a4 
grzywny od 100 do 1000mke, 


Poświęcazie heorbaalarni dla żołnierz: 


(r) W poniedziałek dnia 1-go macc8 
1920 r. o godz 4 po poł. odbędzie %9 
poświęcenie herbaciarni dla żołnierzy prze” 
jezdnych na dworcu Kaliskim, urządzon 
kosztem i staraniem Łódzkiego Oddrialt 
Polskiego Towarzystwa Czerwonego Krzy” 
ża, — 


Sto miljaców marek dla kaoporaływ 


(r) Między Centralnym Związkiem 
Kooperatyw polskich, a takimże Zwiąź* 
klem w Manchestrze angielskim rozpo” 
Częto rokowania o pożyczkę towarową 
na sumę 100 miljonów marek na spłaśq 
w przeciągu 5 lat.. Związek angiels*i 
domaga się gwarantowania pożycz 
przez Rząd poleki. 


Dam dia Wotoranów 1883 r, 


(w) Wobee otwarcia we Włociawki 
Domu dia Wetęrenów 1863 r. tutejszł 
Sekcja Opieki nad inwalidami i water” 
nami komunikuje, iż ci z weteranów, któ” 
rzy zostali jaż zarejestrowani i życzyliby 


| 
a 
W 


i P. P. S. Jeden z kos | 


Wkońci | 


| 


| 


sobie umieszczenia w wspomnianym sobro | 


nisku, mogą się zgłaszać do Sekcji na dh 
Ewaugelicką 17, w godziaach biurowydłe 
Sól z plaakiem. 


(k) Policja wykryła, że w sidepiś 
Chai Waingartea przy ul. Piotrkowski] 
nr. 290 sprzedawana jest sól z piaskiem 
Za prowadzenie nienczciwego handlu, Wa“ 
ingertenową pocłąguięto do odpowiedziśł: 
ności sądowej, 


Korespondencje. 
—=— 
Pabjanice. ` 
Wielki wlec N. Z. R. 


W wypełnionej po brzegi sali Gim | 


nastycznej w Pabjanicach odbył się wie! 
kl wiec polityczny urządzony przez ot 
anizację N. Z. R. na temat: „Położenić 
udu pracującego a pokój na wschodzie“: 
Więc zagnił eb. Piechota, prze” 
wodniczył Ob. F. Papiewski. Pierwszy 
przemawiał ob. poseł Pietrzyk. Mówch 
wskazał na wiele niedokładności, istnie* 
jących w całej machtnie państwowej, n° 
niesumienność licznych urzędników-ló 
powników. wreszcie potępił nieobyw3” 
telskość i zwyrodnienie łotrów paskarzy; 
tym samym duchu przemawiś 

drugi poseł ob. Tomczak, zwracając s18 
pod koniec swego przemówienia z apê’ 
lem do tych wszystkich, którzy tuczą 319 
kosztem szzrokich mas robotniczych ? 
inteligencji pracującej:  „Otrząśnijci 
się panowie paskarze | zastanówcie si$ 
w porę, co robicie, byście nia żałował 
swego postępku, bo cierpliwość robot 
nika, jak i inteligenta pracującego już 
się SRzypaz — zakończył mówca 
rócz wspomnianych mówców przó, 
mawiali jeszcze ob, Kula (komunista)? 
ob. Wojtaszek z P. P. S. - Na zakończe” 


lucję, która prawie jednogłośnie zost 
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ba przyjęta. Treść rezolucji brzmi jak | 


NAsispujei 

"| „Robotnicy zebrani na wiecu dnia 
2! lutego r.b. zwołanym przez N. Z R. 
w Pabjauicach uchwalają co następuje: 

1) prosestują przeciw dotychcza 
BJwuj oglata gej Gzerasia masy ro- 
botnicza pa Pzibjanic gospodarce apro- 
w:zacyjnej Magistratu, Starostwa i Rządu; 

2) robotnicy wzywają “Rząd do 
ratychmiasto ego zaopstrzenia ich w 
produkty piurwszej potrzeby jak: kartofle, 
mąkę, sól, cukier i wegiel oraz Magi- 
strat do wszczęcia energicznej akcji w 
tym celu; 

3) robotnicy wzywają Rząd! Sejm 
do uchwalenia í wprowadzenia w życie 
ustawy o karze śmierci na łotrów-pa- 
ssarzy i spekulantów żywnościowych; 

4) robotnicy wzywają Rząd i fa- 
brykantów do dalszego , szerszego uru- 
chomienia przemysłu; 

5) robotnicy wzywają Magietrat m. 
Pabjanic do czynienia już energicznych 
przygotowań 'w Celu rozpoczęcia na 
szeroką skalę z otwierającą się wiosną 
robót publicznych przy których można- 
by było zatrudnić tysiące bezrobotnych, 
a Rząd — do udzielania potrzebnych 
kredytów na roboty publicznej 
à 6) robotnicy wzywaią Rząd do 
zakończenia wojny na Wschodzie na 


IP RA CAS — 27 lutego 1920 


wałuśkach jaknajEorzystniejszych i "dla 
Polsri i klasy pracującej,na zasadach 
szczerze demokratycznych. 


ist tre Generale = 


z dnia 26 lutego. 


Front litewsko-blałoraski: 

Na calym froncie ożywiona działal- 
ność wywiadowcza, 

Na odcinku połesk!m, nie bścząc na 
poniesione w ostatnich "walkach straty, 
przeciwnik atakuje nasze pozycje na pół 
noc od Prypeci, Atak odparto. 


Front wołyński. 


Akcja wywiadowcza i wypadowa w 
okolicach  Zwiahla dały w.zdobyczy jeń- 
ców i 3 karabiny maszynowe, 


Front podotski. 


Odd:iaiy nasze dokonały wypadu 
na Jełtuszków, rozbijając stojące tam woj- 
ska bolszewickie i zajmując częściowo tę 
miejscowość, Na reszcie frontu akcja od- 
działów wywiadowczych. 


Pierwszy zastępca szefa sztabu ge- 
neralnego _ 
Kaliński, putkownik. 


Miabona udwała koi w orawie Radi 


PARYZ, 25 lutego (PAT) Rad. War. 
Tekst memorsudum ustalony na dzisiej- 
Baem posiedzeniu Rady najwyższej w spra- 
wie Rosji, ma następujące brzmienie: 

Rządy sprzymierzone przyszły zgod- 
nie do następujących konkluzji: Gdyby 
społeczności, które znajdują się na kresach 
Rosji sowieckiej i których niepodległość i 
autonomja faktycznie zostały uznane, po- 
czyniły kroki u rządów sprzymierzonych i 
zapytały o ich Oopinję co do stanowiska 
względem Rosji sowieckiej, wówczas rzą- 
dy sprzymierzone Odpowiedziałyby, że nie 
mogą brać na siebie odpowiedzialności 
za doradzanie im prowadzenia w dalszym 
ciągu wojny, któraby była szkodliwą dla 
ich włusuych interesów, 

Sprzymierzeni nie mogą [nawiązywać 
śtounm<ów dyplomatycznych z Rosją so- 
wiccką z puwodu dotychczas poczynio- 
nych doświadczeń, aż du chwili, gdy dojdą 
do przekonania, że okropności bolszewic" 
kie zakończyły się i że rząd moskiewski 
jest gotów dostosować swoje metody Oraz 
twoje postępowanie w zakresia dyplomacji 


do metod i zwyczajów wszystkich rządów 
cywilizowanych. 

Rząd szwajcerski zmuszony był usu- 
nąć ze swego kraju przedstawiciela rządu 
sowietów, ponieważ nadużywał on swoich 
przywilejów  eksterytorjalności dyploma= 
tycznej. Sprawa handlu pomiędzy Rosją, 
a reszią Europy jest sprawą mającą pod- 
stawowe znaczenie dla polepszenia warun- 
ków nietylko w Rosji, ale i na całym 
świecie, 

Enropa będzie zachęcona w tym kie- 
runku w stopniu możliwie najwyższym, 
bez odstępowania zresztą od stanowiska 
wyżej wyłuszczonego. 

Pozatem sprzymierzeni zgodnie nwa- 
żają, że jest pożłądanem mięć bezstronne 
i autorytalywae Informacje, dotyczące poe 
łożenia panującego obecnie w Rosji, a 
wobec tego z zadowoleniem przyjęli do 
wiadomości propozycję uczynioną w mię- 
dzynarodowem biurze pracy, stanowiącem 
odgałęzienie instytucji Ligi narodów w 
sprawie wysłania do Rosji komisji dla 
zbadania faktycznego stanu rzeczy. 


Rokowania angielska-bolszewiekia. 
(Telef. od wł. koresp.) 


WARSZAWA, 26 lutego, „Morning 
Post" podaje, że delegat angielski O Graty 
prowadzi w daiszym ciągu rokowania z 
bolszewikami. Stan rokowań jest pomyślny. 
W kiku bardzo ważuych puaktach osią- 
gnięto porozumienie. Główną przeszkodą 
dla ostatecznego porozumienia jest to, źe 


| rząd angielsk] domaga się, aby Rosja zde- 


mobilizowała czerwoną armię. 


Trockij zarządził nową mobilizację. 


(Telef, ed wł. koresp.) 
WARSZAWA, 26 lutego. Ze Sztok- 
holmu donoszą, że Trockij zarządził powo- 
łanie do armji czerwonej czterech nowych 
roczników. 


Nowe propozycje Sowdepji. 


WIEDEN 26 lutego (PAT). „Tele- 
gra herukompaznie* donosi z Moskwy pod 
dat. 25 b. m., że rząd sowietów wystosce= 
wał uo Stanów Zjednoczonych, Japouji i 
Rumunji noty z propozycjami pokojowe: 
mi, Nota do Stanów Zjednoczonych wska- 
zuje na ważaość zadania odbudowy Ro- 
sji i na korzyści, wynikające dla obydwu 

ajów z pokoju. Nota prosi, by rząd 


Stanów Zjednoczonych odpowiedział, csy 
rokowania będą mogły się rezpocząć. No- 
ta do Japomji powołuje się na prawo sa- 
mostanowienia, propagowane przez rząd 
sowiecki I podnosi, że rokowania pokojo- 
we są pożądane że względu na korzyści, 
wynikające ze stanu Zpokoju. Treść noty 
do Rumunji jest podobną. 


No A a GEE E a "og" e 


Na marginesie rokawań niemiecka- 
bolszewickich. 


WARSZAWA, 26 intego (PAT) Z do- 
brze pcinformowanych źródeł komunikują 
nam: Pisma niemieckie w ostatnich dniach 
ostentacyjnie «podają wiadomość o przy- 
jeździe do Berlina pana Koppa, przedsta- 
wiciela rządu sowietów „w niewinnym sły- 
lu“, celem prowadzenia pertraktacji o pc- 
Wrót jeńców niemieckich z Syberji do 


aju, 

Wiadomość ta wymaga malego spro- 
$towania. Pan Kopp nie potrzebował by- 
najmniej odbywsć uciążliwej podróży z 
Moskwy do Berline, gdyż od wielu mie- 
$ięcy nie opuszcza! stolicy rzeszy niemiec- 
kiej zajmując w centrum miasta wspania- 

apartament, mając dobrie zorganizowa- 
ae biuro 1 pertraktując' stale z rządem 
Biemieckim, który po wyjeździe Joflego z 


Berlina jednocześnie ołcjalnie odżegnywał 
się od jakichkolwiek stosunków z Rosją 
sowiecką. 


Kyniki] rekawań pomiędzy Rosją 
a Niemcami. 


WIEDEN 26 Ittego (PAT). Na pod- 
stawie rokowań, jakie rełuomocnik rządu 
sowieckiego Wiktor Kopp prowadził z rzą- 
dem niemieckim ma „być. zaprowadzony 
ruch okrętów między Famburglem a O- 
desą celem regularnej wyiniany towarów 
między Niemcami, a Rosją. Okręty te 
przywozić b+dą z Hamburga do Odesy 
narzędzia rolnicze i maszyny,: zaś z Ode- 
sy do Hamburga zboże. Jedyna trud 
nosé, jaka się nastręcza, polega na ten, 
iż koalicja chciałaby kontrolować okręty 
niemieckie, przejeżdżające przez Bosfor, 
zaś Niemcy sprzeciwiają się kontroli swych 
okrętów przez Anglię. 


Pro it honti Meuron, 


WARSZAWA 26 lutego (PAT). Sej- 
mowa Komis'a konstytucyjna na ostatniem 
posiedzeniu przystąpiła do obrad mad roz- 
działem  konstyiucji, dotyczącym władzy 
piezydenta Rzeczypospolitej, W kwestji, 
czy prezydent Rzeczypospolitej ma być 
naczelnym wodzem, wplyugły 4 wnioski, 

`- Pierwszy wniosek. posła ~- Dubanowi- 
Cza brzmi: Prezydent Rzeczypospoliiej jest 
zarazem najwyższym zwierzchnikiem sił 
zbrojnych paźsiwa. Sprawę dowództwa 
wojsk i kierownictwa operacjami wojen- 
nemi na wypadek wojny, ustala prezy- 
dent Rzeczypospolitej na wniosek mini- 
stra spraw wojskowych, 

Drugi wniosek posła: Kaczyńskiego 
proponuje: Prezydent Rzeczypospolitej jest 
zwierzchnim wodzem sił zbrojnych i roze 
porządza nimi w czasie pokoju. W cza- 
sie wojny prezydent Rzeczyposooliiej mia- 
nuje na wniosek ministra wojny naczel- 
nego wodza. 

Trzeci wniosek posła. Niedziałkow- 
skiego brzmi: Prezydent Rzeczypospolitej 
rozporządza siłą zbrojną państwa i jest 
jej naczelnym wodzem. Wszelkie akty 
prezydenta, dotyczące wewnętrznej orga- 
nizacji armji, jej składu osobistego, jej 
ruchów podczas pokoju winny być kontr- 
asygnowane przez ministra spraw wojsko= 
wych. W razie wojny prezydent albo sam 


obejmuje w drodze aktu za podpisem 
prezydenta ministrów i ministra spraw 
wojskowych bezpośrednie dowództwo ara 
mji czynuych, albo też mianuje za kontr- 
asygnaturą ministra spraw wojskowych, 
naczelnego wodza tych armji, Podsekre- 
tarz Stana Wróblewski przedstawił jako 
materjal do dyskusji propozycję rządową 
(t: j. 4-4), w myśl której „prezydent Rie- 
czypzspolitej jest naczelnikiem wszystkich 
sił zbrojnych państwa i rozporządza armią 
1 flotą, 

Wnioski te przydzielono do nuprzed: 
niego rozpatrzenia podkomisji. 

Komisja uchwaliła dale, iż prezydent 
Rzeczypospołitej na prawo łaski, akty 
amnuestjj odbywają się wszakże w drodze 
ustawodawczej. Prezydent Rzeczypospoe 
litej wysyła przedstawicieli, zawiera umo- 
wy z innymi państwami, ale musi je przed 
rze podać do wiadomości Szjmu, 

gody Sejmu wymagają natomiast amo- 
wy handlowe i celne, craz umowy, które 
trwale obciążają państwo pod wzgięder: 
finansowym, albo zawierają przepisy pra- 
wne, obowiązujące. obywateli, wprewadza- 
jące zmiany granic oraz traktata, Prezy- 
Gent Rzecsypospolitej może wypowiedzieć 
wojnę I zawrzeć pokój tylko za uprzed- 
nią zgodą Sejmu. 


Polski Sląsk ostrzega. przed Czechami. 


(Możliwość zbrojnego zatargu). 
(Telef, od własnego korespondenta). 


WARSZAWA, 26-go Intego. Z Cisszy- 
na donoszą, że wobec nieustających gwał" 
tów czeskich, oraz wobec wiadomości o 
gromadzeniu przez Częchów znacznych 
sił wojskowych tuż poza |linją demarka- 
Cvjną, ludność połska na Sląsku Cieszyń- 
ES a om | 


skim żąda od władz polskich, aby nie sa” 
niedbały przygotowania dostatecznego pe- 
gotowia zbrojnego na wypadek konieczno- 
ti odparcie spodziewanego ataku Cze- 
chow., 


-- Rewolua blenia ma itie. 


| WILNO, 26 lutego (PAT) W nocy 
z dnia 21 na 22 b. m. wybuchła w Ko- 
wnie rewolucja wojskowa, Jednym z po. 
wodów buntu, stacjonowanej w Kownie 
załogi było niewypłacenie żołdu za sty- 
czeń i luty, 

Dnia 22-go wojsko otrzymało rozkaz 
uformowania się w szyku bojowym przed 
gmachem faryby, gdzie rząd litewski miał 
wejść z nim w pertraktacje. Za namową 
agitatorów bolszewickich, zebrane oddziały 
odmówiły posłuszeństwa, poczem po bu- 
rzliwym wiecu, skierowaly ogien karabi- 
nów i kulomiotów na gmachy ministerstw 
i taryby, Kanonada trwała cały dzień i noc. 
Ostrzeliwano miasto i dworzec kolejowy, 

Przeciwko abuntowanym oddziałom 
wystąpił bataljon piechoty, któremu udało 
się bunt stłumić, Jednakże nikogo ze zbun- 
towanych, ani nie rozbrojono, ani nie are- 
sztowano. 

Ruch, szerzący się wśród wojska li- 


tewskiego, zdradza kierunek wyraźnie bol- 
szewicki. 

Ogół oficerów litewskich jest zdania, 
że wobec naprężenia stosunków między 
oficerami a żołnierzami, musi dość do 
całkowitego nieuznawania przez żołnierzy 
starszyzny wojskowej, oraz do ogólnej 
anarchji w kraju. 

Zapowiedziane są dalsze wystąpienia 
Pora OCEYCH jeszcze w bieżącym tygo- 

niu, 

Zołnierze tego pułku rozjeżdłają się 
po wsiach i agitują wśród ludności na 
rzecz haseł bolszewickich. W kołach ta. 
ryby daje się zauważyć silny zwrot w kie- 
runku porozumienia z Polską. Przeciwko 
temu występują: były premjer Slezawicz i 
biskup kowieński MKarewicz,. który przy 
pomocy kleru prowadzi agitację aatypol- 
ską, Ogól Litwinów zachowuja się biernie, 
oczekując rozwiązania groźnej sytuacji 


Imperjalizm bołszewicki, 


(Śowdedja żąda Konstantynopola!!! 


WIEDEN, 26 lutego. (PAT) W. B. K. 
donosi z Waszyngtonu: „New York He- 
rald" dowiaduje się z Paryża, że pojawi- 
ła się tam bolszewicka broszura rosyjska, 
której autorem jest prawdopodobnie Le- 
nin, a która stawia pytanie, dlaczego pań- 
stwa koalicyjne obradują nad przyszłością 
EO "TI MI TIKI L NETITOOA TT ZOZ 


Kontiskata organu „Buti“, 

WARSZAWA, 26 lutego (PAT) Z roz- 
porządzenia władz skonfiskowano numer 
48 pisma żargonowego „Lebensiragea* z 
dnia 26 Intego, za artykuł pod tytułem 
„Chuligańskie proklamacje* (przestępstwo 
przewidziane w artykule 111 k. k.) 


Posłowie żydowscy pociągają p. Klemojew- 


skiego do odpowiedzialności. 

WARSZAWA, 26 Intego. Naradowy 
klub żydowski posłów sejmowych wysto- 
sował do p. min. sprawiedliwości list z 
prośbą o zarządzenie pociągnięcia do od- 
powiedzialności p. Niemojewskiego, z powo- 
du jeso artykułu w ostatnim numerze 
Myśli N epodiegte;"=p. t. „Jak to jestaś- 


| my u siebie", 


Konstantynopola. Broszura podkreśla, że 


*w roku 1915 Konstantynopol został przy- 


znany Rosji, jako zapłata za wojska, wy- 
słane przez Rosię. Rosja i teraz p'agnie 
jeszcze Konstantynopola i gotową jest 
ewentnalnie o to walczyć. 


Zajęcie Rostowa przez wojska 
antybolszawiekie. 


BERLIN, 25 lutego (PAT) Radjo pozn. 
„Barliaer Tageblait* donosi z Londynu, 
że według komunikatu angielskiego Mini- 
sierjum wojny armja ocholmicza zajęła z 
powrotem Rostow nad Denem. Bolszewi- 
cy stracili 1200 jeńców, 22 działa, i wiel- 
ką ilość materjału wojennego. 


Pośpiech Ameryki w ratyfikacji traklaln. 


WIEDEN, 26 lutego (PAT) WBK do- 
nosi z Waszyngtonu, że Senat postanowił 
wznowić wa Czwarisk obrady nad trakta- 
tem pokojowym i odłożyć=wszystkie Inne 
sprawy dopóki traktat pokojowy nie bę- 
dz.e uafinitywaie zatatwiony. 
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60 tysięcy robałników bez pracy 
w Nionczech, 


BERLIN, '6 lutego (PAN) „Berliner 
Lok: iaaazigei" dezeci, 1ifskutk em wymó- 
wienis pracy robeiaikom przes fabryki ty- 
toniu z śmiem 31 marca, 10 ty-acy robot- 
ników tej branży w Berlinie, zaś 50 tys. 
w inaych miestach miemieckich pozostaaie 
bez pracy. 


Precz z Nabsbargami. 


WIECEN, 26 lutego (PAT) W. B. K 
donosi s Zarycha: W kołach politycznycu 
mówią, że zanosi się na nową manifesta- 
cję ententy, do której przyłączą się dal- 
sze państwa sukcesyjre, z wyjątkiem Wę- 
gier. Enteata ma mianowicie oświadczyć, 
że o powrocie H.beburgów na jakikolwiek 
tron, w szczególności na tron węgierski, 
nie może być mowy. 


LJON, 26 lutego (PAT)  Radjo 
krak. Z Konstantynopola donoszą, że w 
poniedziałek okręty angielskig wysadzi- 
ły na ląd w Konstantynopolu oddział 
piechoty I marynarzy. 


ingliey w Baku. 


POLDHU, 26 lutego (PAT) Radjo 
krak, Aazlja zaniechała projektu wycofa- 
na wojsk swoich z Brku. 


Dunaj umiędzynarodowiony. 


WIEDEN 26 latego (PAT. 
poen. Reater donusi, 
międzynarodowieria Dunaju postanowiła, 
iż wszysikie okręty mają prawo  woluej 
żeglugi ma Dunaju. Koszła utrzymania 
komisji pokrywać będą państwa w pro- 
porcji, wyaikającej z "ebliczeń  frachioe 
WycD, 


Radio 
że komisja dia u- 


„PRAC A” = 27 lutego 1020 ei 


sprawie wydania wiasych. many w Urzędzie Walki | 


Jaszeze W 


PARYZ, 26 latego (PAT) SZ pd 
„Petit Paris'en" podaje brer 

odnoszących się do cyl Pok i p 
przez aljantów, w sprawie wie podigjęda do 
odpowiedzialaości winnych w wojnie W 
komisji  międzysojuszniczej postawiono 
waiosek bardziej dokładnego uprawnienia 
Niemiec w sprawie pociągnięcia winnych 
do odpowiedsialności przed własny tryout- 
na? i do ograniczenia pod względem ezasn 
i pod względem państwa, na ktorego 2y- 
czenie dane osobistości pociągnięte zosta- 
ną do odpowiedzialności. 

Zaproponowano, aby każde państwo 
z przyzołowanej przez siebie listy winnych 
wybzało kilka osób, których przewinienia 
stwierdzono bez cienia wątpliwości. Wo- 
bec zaskcepiowsnia tego wniosku przez 
ianych członków komisji, wyłoniona zosia- 
ła podkomisja dla przygotowania pierwszej 
listy winnych. 

Komisja zadecydowała, aby zawiads- 
mić również lane państwa, które doręczyły 
awe listy winnych do wzięcia adziała w 
ustalenia wyżej wymienionej pierwszej H- 
sty winnych, tak zwanej laty próbnej. 
Pan Ignace npoważniony został do zwoła» 
mia przedstawicieli wspomnianych państw 
sprzymierzonych jak Polski, Rumanji, Set 
bji i t. d. na posiedzenie, które odbędzię 
się we środą bieżącego tygodnia, 


Wiadomości polityczne 


(Telefonem od wł. korespondenta) 


Sześciomiljardowa pożyczka 
wewnętrzna. 


Na dzisiejszera posiedzeniu Se!mu 
Jozpatrywaną będzie sprawa pożyczki we- 
wnętrznej pięcioprocentowej krótkotermi- 
nowej na 3 miljardy i pięcioprocentowej 
na takąż sumą — lecz dlugoterminowej. 


Ogłoszenie. 
Zarząd sklepu spożywczego p. f 


Spółka Komandytowa 


przy ul. Wódnej Nr. 24 


zgodnie z uchwalą Ogólnego Zebrania współwłaści- 
cieli, z dnia 12 maja 1918 roku, zawiadamia niniej- 


SZEM, 
lutes 0 1920 r. 


że likwidacja Spółki odbędzie się w dniu 28 


Majątek; Spółki Komantytowej i wszelkie zobowiązania tejże 
przejmuje nowo-powstałe Stowarzyszenie spożywców 


p ln. „Jedność, ul. Wodnu 24. 


533—1 


n, p, 


Ogłoszenie. 


W lokalu Polsk. Zaw. Zaw. przy uł. Głównej Nr. 31 
w sobotę, dnia 38 b. m. o godzinie 7 wieczorem 


odhkędzie się w tlorminię ostątetasym 


Ugólne Zebranie 


Wożnych i Portjerów 
Wszystkich osłonków o punktuałae przybycie 


prosi 


ZARZĄD. 
Wydawca karrad Okręgowy N. Z. R. w Eodzl, 


Drukarnia Akcydensowa 


ŁÓDŹ, PR C 99 ŁODŹ, © 
przejczń 6. 99 A | A Przejazd 0. 


PRZYJMUJE OBSTALUNKI NA ROROTY DRUKARSKIE 
RACHUNKI, BŁANKIETY, CYRKULARZE, KWITAR- 
JUBZE, KLEPSYDRY, BILETY WIZYTOWE, AFISZE, PRO- 
GRAMY it. p. 
DLA STOWARZYSZEŃ 1 ORGANIZACJI 
ZNACZNE USTĘPSTWO. 


Komisja Likwidscyjna. 


ROBOTNICZYCH 


oczono w drukarni „ 


dom w śródmieściu lub 
| przy 

NEJI nadający Się na urzą- 
dzenie mniejszych za- 


umowa kladów przemysłowych. 
Może być częściowo zamieszkany: 
Ołerty pod „K“ w admin. „PRACA%. 518—6 


z Lichwą. 
Mzczelalk Urzędu Walki z Lichwą i 


Spekal:cją Ptaszyński Na mie 
5 aeih zz o alto cję zac ir 


0 podsekrotarzy stanu 
w M. S. Zagr. ' 


Dzisiaj odbędzię sią konterencją mia. 
Patka 3 kandydatami na podsekretarzy 
stanu w ministerstwie spraw zagranicznych 
posłem Janem Dąbskim i Marjacem Seydą. 
Na konferencji tej będzie ostatecznie zde- 
cydowane, czy wymienieni posłowie obej- 
mą proponowane im stauowiska:* 


„Kurjera Polskiego" nie 


sprzedano. 


Wiadomość, podana przez nas sa „No- 
winami Codz.", jakoby „Kurjer Polski” n2- 


było konsorcjum kapilalistów s panem Pa-| 


derewskim na czełe, jest z grunta 
SZYWA. 


Warszawa 


Podwyższenie taryfy kole- 


jowej. 


Na zasadzie rozporządzenia Ministe- 
rjum kolei żelaznych, taryfy osobowe łba- 
gażowe na kolejach państwowych od dnia 
1-go marca podwyższa się w stosunku 
100 proc. osobową i 50 proc. tvwarową. 


Odpowiedzi Redakcji. 


Korespondontom naszym 
w Zelowie. Korespondencję Waszą 
umieścimy, o pamięć Piszcie 
o życiu robotniczem... 


NBT. 


Korespondentom naszym 
welwszystkich miastach .oko- 
ilcznych Już dość dawno nie otrzy- 
orig A żadnych koresponden- 
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Ofiary. 


Qa futa Pelaką zebraną od robotników 
| nrzędulków Šabeyki K. Walczaka mk. 230. 

Ma Pełski Czerwony Krzyż skłińa . 
gobotuik tramwajowy Maters: Kwapisz 50 mireke 


nak. 677, — s której „popek za 
wen Redakcji „Prac 
sę” - | mk. 
Mazrurech í Warmji. 
Ma szksłę Imieala Skargi przy ul 
Rzgowskiej 94 mk. 200 składam jako zażosyćuczy- 
mienie za obrzag stewnę dwóch rzemieślnii:ów yno 
zował miejskiej nozynioną dn. 17 b. m. w ME 
kamią mojem przy ul. Pełańniowej J 58, L Lod 
Bonczyk Michał ma „Pracę? mr, IB. - 
kleksander Smaliński na flotę polska mk 
60, — na piebiscyt na G'rmym Sięsku mk 5% 
— ne pleb scyt Mazurski mk. 50, — na płabiiżyć 
p mk, 50, — na piebiseyt Waru hiki 


È na rzecz piebiszyta n8 


Robetnigy Qasowął Łódzkiej ma flotą polską 
mk. 1525, 
Robolnik Gazowni Jan Motyl na flotę pol- 
ską — 80 karbowañców. 
Wolkowski Boleslaw, dyr. śsbr. Rilberstalot 
na fietę polską mk, 5U0 1 na Górny Siąsk mk. 604 


pracujący: Bierz prz 


IMO = reses. 


ki zawodowe i żądaj - solidarnie lep" 
szych warunków pracy! Twórz koo- 


peratywy nie i pozwól się okradać « 


paskarzom I z 


Redaktor naczelny 
Stasisiaw Lenartowloz 


lane Braja zagubił bilol od- 
roczenia 804, wydany w 
P. K, U i sto mk, yleniądzg. 


Uprzeza snala o oddania w 
Ogłoszenie. scdakcji „Praa“, 
~ erszci Bolesta bit 
W niedzielą dnia 29 lutego o godz. 11 runo por: alemiocki wydany W 
Tnadu, B25— 8 


w lokala Pol. Zw. Zaw. przy al. Głównej Nr. 31 


odbędzie sią 


I” aiw Artur zagubi} pa 


ozport niemiecki wydany w 
Łedzi, Odeska Q sły-3 


i 4 p jore: Dsnisika Zigabiła” pa- 
| s azpost niemiecki, wydany w 
Lodzi T : 543—8 


Członków Pol. Zw. Zaw, Robot. Przemysła Zelcznęgo 


przy udziale przedstawiciela Zjedn. Zawod, Polskiego s 
Poznania. O liczne i punktualne przybycie prosi 


ZARZĄD. 


CECEEĘECCIJ53533000 


Zwracamy uwagę naszych 


(w dni powszednie) 


Za Nr. 6-0 stronicowy 


(w dni świąteczne) 


ich pracę. 


Nie nałeży przeto tolerować wyzysku i 
płacić ceny wyższej niż ta,która jest w nagłówe 


ku pisma wskszana. 


Administracja. 
RWECEEEE4<€JJDDD2>O3 > 
Ogłoszenia drobne. 


niela Mirecka zagubiła pasz- 

njemie ki, AAAA Se w 
r.owaka 59. 

Borski Bolesław zagubił 

wojskową SĄ, ta- 

513—4 


part 
Łodzi, St 


linji kolejowej, 


kartę 
bryczną. 


Pabj znich, _ 54] 


ż ad że 
cena „PRACY” zarówno w Łodzi, jak na pro- 


1 

; z Me b stroictuy 45 É 
z 50 £ 
JA 

ż 

A 

A 


f że sprzedawcy, żądający większej ceny poste- 
pują niesumiennie, gdyś otrzymują od nas wy- 
soxie ustępstwa, w zupełności wynagradzające 


BD Franciszka zagubiła 
paszporz ZE +4 pol 
w Łodzi Nidarniana 2 


Gz Baymoa zagubi! pasz- 
port Tomecki 


wia Hepa zagubiła 
w_Łodzł 


nin Prźska 48 m 1L.. 

» EBU Y eionty zsgubil dm 
wód tymczasowy osobisty 
wydany w Dodal Nowaka 30 
529—35 


M sua a tija Sura Chija zagabiła 
paszport czasowy pjs kt 
wydany w Łodzi ul. Składowa 
N 18, 9—3 


DO chłopiec do posyłek 
z składa aptecznego Główna 
5204 


paszyort poznański, hdr 


eneg Marjanna = sza 
azport niemiecki, wydany W 
Radzi, Dolna 12. 507—3 


O ZOZ 
S;*m maszynę | -tokarqią 

da śrrewa. Długa 76 n tz% 
biarra. 56232—8 


Gredan msgiel w dobrym 


gorska 3 m Piaseckiego. 528—5 
ZZOZ ZZ ARA EO WE ZE Z W EE Z ZEE, 

lusarz serzędziowy, rówa!aż 

obernamy E iokura' ą—rewol- 
werówką ! automatemi, jako tas 
tokarz ma drobne roboty mogą 
się Szłasió. Fabryka maśzyń 
Perła-Pomotski, Plotrkewska 69 
w podw drza. b48--8 


Yi Towarsystwo Posyczkowo- 
Osgczęduościowe pośała śo 
wiedomości, że wznowiło przyj- 
mowan'e wkładów oszcz” dnoście- 
wych I wydawanie pożyczek. 

S L 7—3 


| R zagnbił pasaperè 
familijny na ś-o dzieci, Se- 
ry, Basea, Chaim Hers: I z) 
wydany w Łodzl. 15—8 


p śr Ch»na e pasz" 
emięcki, wy 
tods A Aleja l-go Mala To 


O99999 


a 
| 


a 


Ahed ied 


Przejazd 68. Redaktor odpowiedzialny LUDWIK WASZKIEW e TE 


paszport niemiecki, wydany “ 
d=53 


i szyna dw szycia cO sprzedz* ` 
nia i gramofon do Hi 7 4 


RU": Janina zagablłs— ; 


w Pozssniu, 8. 


stania. Wiadomość nl Prole- ı 


